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W  dzienniku Rzeczpospolita z  dnia 15 lipca 
2014 r. zamieszczono 10. Jubileuszową Edycję ran-
kingu samorządów. 

Od dziesięciu lat, czyli od pierwszego rankingu 
samorządów, nad metodologią oceny miast i  gmin 
czuwa niezależna kapituła. Od początku na jej cze-
le stoi Jerzy Buzek, były premier, za którego rządów 
przeprowadzono reformę samorządową. Poza tym 
w skład kapituły wchodzą przedstawiciele związków 
samorządowych i  instytucji współpracujących przy 
tworzeniu rankingu, takich jak PKO BP, Ministerstwo 
Finansów, Ministerstwo Infrastruktury i Rozwoju.

Jak powstaje ranking
Samorządy, które wzięto pod uwagę, przygoto-

wując ranking, zostały podzielone na trzy kategorie: 
miasta na prawach powiatu, pozostałe gminy miej-
skie i  miejsko-wiejskie, gminy wiejskie. Ranking 
przygotowywany jest w dwóch etapach.

W pierwszym etapie wybierane są miasta i gminy, 
które w najlepszy sposób zarządzały swoimi finan-
sami w  latach 2010–2013 i  jednocześnie najwięcej 
w tym czasie inwestowały.

Aby wybrać samorządy do drugiego etapu, oce-
niano między innymi:

dynamikę wzrostu wydatków majątkowych •	
(pomniejszonych o środki unijne) w przeliczeniu 
na jednego mieszkańca w  latach 2010–2013 
(maks. 10 pkt); 

wartość środków unijnych (w  przeliczeniu na •	
jednego mieszkańca), jakie w  latach 2011–2013 
wpłynęły na rachunek budżetu gminy/miasta 
(maks. 9 pkt); 
indywidualny wskaźnik zadłużenia, który zaczął •	
obowiązywać od 2014 r. (5 pkt);
dynamikę wzrostu wydatków na administrację od •	
2009 r. (maks. 3 pkt);
nadwyżkę operacyjną w stosunku do dochodów •	
w latach 2010–2013 (maks. 5 pkt);
dynamikę wzrostu dochodów własnych w latach •	
2010–2013 (maks. 10 pkt);
relację nakładów inwestycyjnych do przyrostu za-•	
dłużenia w latach 2010–2013 (maks. 6 pkt);
dynamikę wzrostu wydatków ogółem na jedne-•	
go mieszkańca (w wybranych działach) w latach 
2010–2012;
transport i łączność •	 (maks. 5 pkt);
ochronę środowiska •	 (maks. 4 pkt);

Łącznie w pierwszym etapie samorząd mógł uzy-
skać maksymalnie 59 punktów.

Po zakończeniu pierwszego etapu Kapituła dyspo-
nowała listą samorządów, których finanse najlepiej 
odpowiadały kryteriom przez nią wyznaczonym.

Do drugiego etapu zakwalifikowano 564 samo
rządy. W grupie tej znalazły się 64 miasta na pra-
wach powiatu, 250 gmin miejskich i miejsko-wiej-
skich oraz 250 gmin wiejskich.

Jubileuszowy ranking samorządów
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Jak w rankingu wypadła gmina Koszyce?
Otóż wśród 250 gmin wiejskich, które wybra-

no do rankingu gmina Koszyce zajęła 12 miejsce, 

natomiast wśród innowacyjnych gmin wiejskich 
uplasowała się na 6 miejscu.

Poniżej tabele rankingów.
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Decyzją Zarządu Mazowieckiego Zrzeszenia 
Handlu, Przemysłu i Usług Gmina Koszyce zosta-
ła nominowana do nagrody Gmina Roku 2014.

O plebiscycie  
Orły Polskiego Samorządu

Orły Polskiego Samorządu oraz tytuły Gmi-
na/Powiat Roku 2014 to nowa odsłona realizo-
wanego od 7 lat konkursu Mazowiecka Gmina/
Powiat Roku.

Zadaniem przedsięwzięcia jest budowanie 
i umacnianie pozycji samorządów pod kątem 
ich konkurencyjności i stwarzania korzystnych 
warunków dla rozwoju społeczności lokalnej. 

Orzeł Polskiego Samorządu – nagroda rangi 
krajowej oraz regionalne tytuły, które zdobędą 
najlepsze samorządy, mają na celu docenić oraz 
wyróżnić te podmioty, które mogą być inspi-
racją i wzorem dla innych. Przyznane nagrody 
i  wyróżnienia promują najlepszych, pokazują 
jakość i solidność oraz przyczyniają się do dal-
szego ich rozwoju. 

Ogólnopolski Plebiscyt Orły Polskiego Sa-
morządu 2014 realizowany jest w ramach Na-
rodowego Programu Promocji Polska Przed-
siębiorczość 2020, którego idea spotkała się 
z poparciem Kancelarii Prezydenta RP.

Orły Polskiego Samorządu
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22 października w Proszowicach odbyło się pod-
sumowanie działalności samorządów za okres ka-
dencji. Dokonał go Marszałek Województwa Mało-
polskiego Marek Sowa. 

Najwyżej oceniono pracę Wójta Gminy Koszyce 
Stanisława Rybaka przyznając mu Dyplom Zarządu 
Województwa Małopolskiego oraz Złotą Odznakę 

Honorową Województwa Małopolskiego – Krzyż 
Małopolski. 

W  uroczystości wzięli udział wicemarszałkowie, 
starosta i zarząd powiatu, radni powiatu, burmistrzo-
wie i wójtowie gmin z powiatu proszowickiego.

Redakcja

Krzyż Małopolski dla Stanisława Rybaka
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Przegląd wydarzeń
Miła uroczystość w Jankowicach

13 lipca 2014 r. w Jankowicach odbyła się bardzo 
miła uroczystość. Mieszkańcy Jankowic zaprosili 
władze samorządowe gminy z Wójtem Stanisławem 
Rybakiem oraz Przewodniczącym Rady Gminy Ta-
deuszem Nawrotem aby podziękować za inwestycję 
jaką gmina wykonała w ich miejscowości.

Na spotkanie przybyli prawie wszyscy mieszkań-
cy wsi oraz zaproszeni goście. Przewodniczący Rady 
Sołeckiej – Jan Maj w imieniu mieszkańców podzię-
kował Wójtowi Gminy a następnie wraz z Panią Soł-
tys Wiesławą Przybylską wręczyli Wójtowi piękny 
kosz kwiatów. Wójt Gminy Stanisław Rybak dzięku-
jąc za zaproszenie oraz kwiaty mówił o zakończonej 

inwestycji oraz kolejnych jakie planowane są w miej-
scowości Jankowice tj. drogach oraz przydomowych 
oczyszczalniach ścieków.

Na zakończenie wszyscy uczestnicy spotkania 
udali się na poczęstunek przygotowany przez miesz-
kanki wsi Jankowice.

Przypominamy, że projekt obejmował zagospoda-
rowanie terenu świetlicy wiejskiej, w ramach dzia-
łania 313, 322. 323 „Odnowa i rozwój wsi” objętego 
PROW na lata 2007–2013. Wykonano:

Budowę wjazdu na działkę.1.	
Docieplenie budynku styropianem.2.	

Przewodniczący Rady Sołeckiej Jan Maj w imieniu mieszkań-
ców dziękuje Wójtowi Gminy Koszyce Stanisławowi Rybakowi. 
Fot. R. Stojek

Uczestnicy uroczystości. Fot. R. Stojek Uczestnicy uroczystości. Fot. R. Stojek

Uczestnicy uroczystości. Fot. R. Stojek
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Wymianę pokrycia dachowego z  eternitu na 3.	
blachę.
Detale architektoniczne w postaci: imitacji jęt-4.	
ki, obramowania otworów okiennych, obudowa 

murowanego słupa, wykonanie ażurowej ścian-
ki od str. północnej, wykonanie ażurowej ścianki 
od str. wschodniej.
Zadaszenie nad wejściem gospodarczym od str. 5.	
północnej.
Opaskę betonową wokół obrysu zewnętrznego 6.	
budynku.
Wymianę stolarki okiennej i drzwiowej.7.	
Plac gospodarczy.8.	
Prace niwelacyjne na działce.9.	
Urządzenia terenowe: dojście piesze do budyn-10.	
ku, alejka komunikacyjna, placyk zabaw dla 
dzieci, miejsce do grillowania i palenia ognia, 
przeciwstok z rynną terenową, wykonanie na-
wierzchni działki.

RS

Przekazanie świetlicy w Siedliskach

Świetlica wiejska w Jankowicach. Fot. R. Stojek

10 sierpnia 2014 r. odbyło się uroczyste przeka-
zanie tego obiektu. Na zaproszenie Sołtysa i Rady 
Sołeckiej wsi Siedliska i Malkowice na uroczystość 
przybyli mieszkańcy, władze gminy z Wójtem Gmi-
ny Koszyce Stanisławem Rybakiem i  Przewodni-
czącym Rady Gminy Tadeuszem Nawrotem, radni, 
sołtysi. Radny Jan Kozakowski pełniący zarazem 
funkcję sołtysa podziękował Wójtowi i Radzie Gmi-

ny za inwestycję, która przyczyni się do stworzenia 
mieszkańcom możliwości uprawiania sportu, stwo-
rzy miejsce do aktywnego wypoczynku, przyczy-
ni się do integracji mieszkańców. Po poświęceniu 
obiektu przez Ks. Proboszcza oraz części oficjalnej 
gospodarze uroczystości zaprosili uczestników do 
wspólnej biesiady i zabawy tanecznej.

Radny i Sołtys Jan Kozakowski dziękuje Wójtowi Gminy Koszyce a kwiaty wręcza Przewodnicząca Rady Sołeckiej Małgorzata 
Chadzak. Fot. R. Stojek
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Przypomnijmy, że projekt realizowany był w ra-
mach operacji „Poprawa infrastruktury rekreacyj-
no-sportowej poprzez zagospodarowanie terenu 
świetlic wiejskich w  Jankowicach i  Siedliskach” 
złożonego przez gminę Koszyce w ramach działa-
nia 313, 322, 323 „Odnowa i rozwój wsi” objętego 
PROW na lata 2007–2013 i  obejmował: elewację 
budynku świetlicy, zagospodarowanie terenu patio, 
miejsca postojowe, boisko trawiaste wraz ze scho-
dami, altanę, altanę koncertową, zagospodarowanie 
terenu wraz z ogrodzeniem.

RS
Mieszkańcy Siedlisk i Malkowic na uroczystości. Fot. R. Stojek

Zagospodarowany teren świetlicy wiejskiej w Siedliskach. Fot. R. Stojek

Przekazanie wozu strażackiego w Przemykowie
Kolejnym wydarzeniem było uroczyste przekaza-

nie jednostce OSP oraz wsi Przemyków samochodu 
strażackiego. Samochód zakupiony kilka lat temu 
został zaadoptowany i wyposażony w sprzęt ratow-
niczo-gaśniczy. Koszt modernizacji pokryła gmina.

Organizatorem uroczystości był Samorząd wsi 
Przemyków oraz strażacy. W  uroczystości wzięły 
udział władze gminy z Wójtem Stanisławem Ryba-
kiem i Przewodniczącym Rady Gminy Tadeuszem 
Nawrotem, radni, sołtysi, mieszkańcy Przemykowa 
i sąsiednich miejscowości, władze powiatowe Ochot-
niczych Straży Pożarnych a także poczty sztandaro-
we z zaprzyjaźnionych jednostek OSP.

Uroczystość rozpoczęła msza św. sprawowana 
w  intencji strażaków oraz mieszkańców wsi. Na 
zakończenie ks. Proboszcz poświęcił samochód. 

Radny wsi Przemyków Stefan Czarnecki prowadzący uroczy-
stość. Fot. R. Stojek
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Uroczystego przekazania symbolicznych kluczyków 
dokonał Wójt Gminy Stanisław Rybak. Uroczystość 
była też okazją do wręczenia odznaczeń strażackich 
dla zasłużonych strażaków, tych czynnych i  tych 

w stanie spoczynku którzy, całe życie aktywnie dzia-
łali w straży. Uroczystość zakończyła wspólna bie-
siada i zabawa taneczna.

RS

Wójt Gminy Koszyce Stanisław Rybak przekazuje samochód Ochotniczej Straży Pożarnej w Przemykowie. Fot. R. Stojek

Wręczanie odznaczeń czynnym i w stanie spoczynku strażakom. Fot. R. Stojek

Wspólna fotografia odznaczonych. Fot. R. Stojek
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Goście uroczystości i mieszkańcy Przemykowa. Fot. R. Stojek

Jubileusz 25-lecia posługi kapłańskiej w  parafii 
pw. Świętej Marii Magdaleny w Koszycach obchodził 
Ksiądz Kanonik Adam Pawlik. Podczas uroczystej 
sumy koncelebrowanej przez Wikariusza Biskupie-
go Ks. Prałata Jana Kabzińskiego, Księdza Dzieka-
na Janusza Mularza oraz Ks. Seniora Czesława Ku-
bisia, delegacje parafian, organizacji społecznych, 
młodzieży, dzieci, kół różańcowych, ministrantów 
złożyły księdzu Jubilatowi serdeczne życzenia. Ser-
deczne życzenia w  imieniu władz samorządowych 
złożył Wójt Gminy Koszyce – Stanisław Rybak, wraz 
z  Przewodniczącym Rady Tadeuszem Nawrotem 
oraz Dyrektorem Muzeum Ziemi Koszyckiej Sta-
nisławem Szymańskim. Wójt w swoim liście gratu-
lacyjnym złożył serdeczne podziękowania za nie-
strudzoną i sprawowaną z największym oddaniem 
i  zaangażowaniem posługę duszpasterską. Podzię-

Jubileusz 25-lecia posługi kapłańskiej  
Ks. Kanonika Adama Pawlika w parafii Koszyce

Delegacja samorządu gminy Koszyce, od lewej: Przewodniczą-
cy Rady Gminy Tadeusz Nawrot, Wójt Gminy Stanisław Ry-
bak, Dyrektor Muzeum Ziemi Koszyckiej Stanisław Szymań-
ski. Fot. R. Stojek
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kował za aktywne uczestnictwo w życiu społecznym 
i kulturalnym gminy, za pracę z młodzieżą, pracę na 
rzecz osób starszych. Życzył zdrowia do dalszego 
pełnienia posługi kapłańskiej oraz radości z  owo-
ców swojej pracy.

Na zakończenie wszyscy odśpiewali okoliczno-
ściową pieśń, a w niebo wzbiło się 25 pięknych bia-
łych gołębi wypuszczonych przez zasłużonego ho-
dowcę gołębi Jerzego Kubika.

RS

Delegacje parafian, organizacji społecznych, młodzieży, dzieci, kół różańcowych, ministrantów składają księdzu Jubilatowi serdeczne 
życzenia. Fot. R. Stojek
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Delegacja Koszyc. Fot. R. Stojek Wierni podczas mszy świętej. Fot. R. Stojek

Ksiądz Jubilat wypuszcza białe gołębie. Fot. R. Stojek Na koniec wspólna fotografia. Fot. R. Stojek

Dużą aktywnością jak zwykle wykazuje się Koło 
Łowieckie Lis. Wśród wielu inicjatyw związanych 
z  ekologią, introdukcją zwierzyny łownej, myśliwi 
wybudowali strzelnicę sportową w Morsku aby do-
skonalić swój kunszt strzelecki. Pierwszą okazją były 
zawody strzeleckie o Puchar Wójta Gminy Koszyce, 
które odbyły się 14 września 2014  r. W  zawodach 
wzięli udział myśliwi z koszyckich kół Lis i Szarak, 
z Opatowca, Kazimierzy Wielkiej, Krakowa, Szczu-
rowej. Zwycięzcą został Janusz Dziekan z koła PZŁ 
Lis Koszyce, drugie miejsce zajął Jacek Błaszczyk 
także z koła Lis, trzecie Tadeusz Nowak z Wieliczki. 
Okolicznościowe puchary wręczył Wójt Gminy Ko-
szyce Stanisław Rybak, który gratulując zwycięzcom, 
podziękował wszystkim za udział. Podkreślił duże 
zaangażowanie myśliwych z koła Lis w działalność 
społeczną na terenie gminy. Wspomniał o realizowa-
nych przez Koło projektach związanych z introduk-

Zawody Strzeleckie o Puchar Wójta Gminy Koszyce

Hejnał na rozpoczęcie zawodów. Fot. R. Stojek
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cją ginących gatunków zwierzyny, zaangażowaniu 
w dokarmianie i ochronę zwierzyny oraz działania 
proekologiczne, aktywny udział w akcjach sprzątania 
gminy. Wyraził uznanie za wysiłek i trud organiza-

cyjny i finansowy włożony przez myśliwych w budo-
wę strzelnicy. Na zakończenie myśliwi poczęstowali 
wszystkich tradycyjną grochówką.

RS

Strzelają myśliwi z kół „Lis” i „Szarak”. Fot. R. Stojek Wójt Gminy Koszyce Stanisław Rybak wręcza puchar Januszowi 
Dziekanowi – zwycięzcy zawodów. Fot. R. Stojek

Uczestnicy zawodów oraz goście. Fot. R. Stojek

16 września gminę Koszyce odwiedziła 50 oso-
bowa delegacja z gminy Krzeszowice. Działaczom 
społecznym, paniom z  Kół Gospodyń Wiejskich, 
przewodniczyli Burmistrz Gminy Krzeszowice – 
Czesław Bartl oraz Sekretarz Jan Bereza. Delega-
cję przyjął Wójt Gminy Koszyce Stanisław Rybak 
w  Muzeum Ziemi Koszyckiej im. Stanisława Bo-
ducha. Powitał gości, obszernie opowiedział o gmi-
nie Koszyce, jej strukturze, mieszkańcach, pro-

blemach, najważniejszych inwestycjach, oświacie, 
organizacjach pozarządowych. Dyrektor Muzeum 
Stanisław Szymański oprowadził po Muzeum, za-
poznał z historią Koszyc i  regionu, wielowiekową 
tradycją rzemieślniczą i handlową. Goście obejrzeli 
też prezentację multimedialną o historii i działalno-
ści Muzeum. Następnie udali się na wycieczkę po 
gminie podczas której obejrzeli kościół w Książni-
cach Wielkich, kościół w Witowie oraz wzgórze św. 

Delegacja z Krzeszowic w Koszycach
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Tekli, Koszycką Strefę Aktywności Gospodarczej, 
Centrum Sportu i Rekreacji w Koszycach oraz Cen-
trum Oświatowe. Na zakończenie Goście spożyli 
obiad w  restauracji Joker gdzie zostali pożegnani 
przez władze gminy i otrzymali pamiątki z Koszyc. 

Burmistrz Czesław Bartl zaprosił gminę Koszyce 
do złożenia rewizyty w  Krzeszowicach. Ustalono, 
że rewizyta nastąpi 7 października.

RS

Wójt Stanisław Rybak opowiada o gminie Koszyce. Fot. R. Stojek Goście z Krzeszowic zwiedzają muzeum. Fot. R. Stojek

26 września odbył się piknik obywatelski, jako 
jedno z działań gminy Koszyce mające na celu in-
tegrację społeczeństwa, aktywizowanie mieszkań-
ców i  budowanie społeczeństwa obywatelskiego. 
Na zaproszenie Wójta Gminy Stanisława Rybaka do 
Muzeum Ziemi Koszyckiej, które było miejscem im-
prezy, przybyli przedstawiciele organizacji pozarzą-
dowych, stowarzyszeń, radni, sołtysi, przedstawicie-

le oświaty w sumie ok. 100 osób. Spotkanie otworzył 
Stanisław Rybak – Wójt Gminy witając zebranych 
a  następnie mówił o  znaczeniu organizacji poza-
rządowych działających na terenie gminy. Podawał 
konkretne przykłady działalności stowarzyszeń na 
rzecz mieszkańców, podkreślił ogromną potrzebę 
ich dalszego rozwoju oraz znaczenie w budowaniu 
społeczeństwa obywatelskiego i współdecydowaniu 

Piknik obywatelski

Uczestnicy spotkania. Fot. R. Stojek
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o przyszłości gminy. W swojej wypowiedzi odnosił 
się też do zapisów dotyczących organizacji poza-
rządowych w strategii rozwoju gminy na lata 2012–
2020. Wykład na temat działalności organizacji po-
zarządowych na terenie gminy Koszyce wygłosiła 
również Sekretarz Gminy Jolanta Chłopek. Mówiła 

o konkretnych zadaniach zleconych przez gminę ja-
kie w ramach konkursów wykonywały poszczególne 
stowarzyszenia i organizacje. Szczegółowo mówiła 
o wydatkowanych na ten cel środkach, propozycjach 
na następny rok. Dla zobrazowania działalności or-
ganizacji i stowarzyszeń pokazana została, przygoto-
wana przez Ryszarda Stojka – Insp. ds. kultury i pro-
mocji gminy, prezentacja multimedialna, składająca 
się z  ok. 200 fotografii pokazujących organizacje 
pozarządowe w działaniu.

Bardzo ważnym punktem spotkania z organiza-
cjami był wykład Mirosława Legutko, wybitnego 
znawcy finansów publicznych, autora wielu opraco-
wań, członka kolegium Regionalnej Izby Obrachun-
kowej w Krakowie, który w bardzo ciekawy i żywy 
sposób mówił o zasadach finansowania działalności 
organizacji pozarządowych, zasadach przyznawania 
dotacji i ich rozliczania.

Aby uatrakcyjnić spotkanie organizatorzy zadbali 
o oprawę artystyczną i kulinarną pikniku. Wystąpił 
4  osobowy zespół artystów z  Państwowego Zespo-
łu Pieśni i Tańca Śląsk. Artyści w trzech odsłonach 
zaprezentowali różne gatunki muzyki. W pierwszej, 
ubrani w  stroje wieczorowe, wykonali znane stan-
dardy musicalowe. W drugiej odsłonie, już w innych 
kreacjach, piosenki rozrywkowe i przeboje filmowe. 

Sekretarz Gminy Koszyce Jolanta Chłopek mówi o organizacjach pozarządowych. Fot. R. Stojek Mirosław Legutko. Fot. R. Stojek

Występ artystów z zespołu „Śląsk”. Fot. R. Stojek

Panie ze Stowarzyszenia Kobiet Kreatywnych serwują potrawy. 
Fot. R. Stojek
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Trzecia odsłona to piosenki zespołu Śląsk – 
znane i lubiane utwory ludowe i biesiadne. Tym 
razem artyści wystąpili w strojach ludowych.

Stroną kulinarną pikniku zajęły się panie 
ze Stowarzyszenia Kobiet Kreatywnych Gmi-
ny Koszyce z Książnic Wielkich. W specjalnie 
ustawionych namiotach serwowały wspaniały 
bigos, gołąbki oraz ciasta. Natomiast myśliwi 
z koła Lis serwowali pieczonego dzika oraz 
pasztet z  sarny. Oni też zorganizowali wy-
stawę trofeów myśliwskich. Oprócz wystawy 
łowieckiej była także wystawa gołębi poczto-
wych oraz trofeów zdobytych w konkurencji 
lotowej. Koszycka sekcja Związku Hodowców 
Gołębi Pocztowych należy do przodujących 
w  kraju. Jej członkowie a  w  szczególności 
Jerzy Kubik posiadają wiele tytułów mistrza 
Polski. Swoją wystawę rękodzieła artystyczne-
go zaprezentowały też Panie z sekcji Babskie 
Fajfy, których przedmioty, ozdoby, biżuteria 
to małe dzieła sztuki. Imprezie towarzyszyła 
plenerowa wystawa fotograficzna pt. „Wisła 
w Małopolsce”.

Redakcja

Plenerowa wystawa fotograficzna pt. „Wisła w Małopolsce”. Fot. R. Stojek

Wystawa rękodzieła Babskich Fajfów. Fot. R. Stojek

Myśliwi serwują pieczonego dzika. Fot. R. Stojek

Fragment wystawy gołębi pocztowych. Fot. R. Stojek

Fragment wystawy łowieckiej. Fot. R. Stojek
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Tradycją już jest, że każdej jesieni wędkarze Koła 
PZW Koszyce organizują zawody wędkarskie o Pu-
char Wójta Gminy Koszyce. W tegorocznych zawo-
dach wzięło udział 12 wędkarzy. Zawody odbyły się 
na małej rzeczce Jawornik wpadającej do Nidzicy 
w Piotrowicach.

I miejsce zajął Zbigniew Wasilewski, II miejsce Ma-
rian Grzyb, III miejsce Zdzisław Śpiewak. Wójt Gmi-
ny Koszyce Stanisław Rybak wręczył zwycięzcom pu-
char i okolicznościowe statuetki. Na koniec podkreślił 
zaangażowanie Koła w corocznych akcjach sprzątania 
gminy, gdzie wędkarze sprzątają brzegi rzek.

RS

Zawody wędkarskie o Puchar Wójta Gminy Koszyce

Wójt Stanisław Rybak wręcza puchar zwycięzcy. Fot. R. Stojek

Prezes Koła PZW Zdzisław Śpiewak wręcza wójtowi pamiątko-
wą statuetkę. Fot. R. Stojek

Wędkarze uczestniczący w zawodach. Fot. R. Stojek

Na koniec pamiątkowa fotografia. Fot. R. Stojek
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7 października z rewizytą do Krzeszowic udała się 
delegacja z gminy Koszyce. Przedstawicielom samo-
rządu, organizacji pozarządowych i  stowarzyszeń 
przewodniczył Wójt Gminy Koszyce – Stanisław Ry-
bak. Program wizyty był bardzo bogaty. Gospodarze 
postarali się aby pokazać jak najwięcej. Zwiedzanie 
Krzeszowic rozpoczęło się od wizyty w Przedszko-
lu Samorządowym, które niedawno zostało oddane 
do użytku. Jest to bardzo nowoczesny, funkcjonal-
ny i piękny obiekt, do którego uczęszcza 250 dzieci. 

Ogromne wrażenie na zwiedzających zrobiły piękne, 
przestronne sale wyposażone w nowoczesny sprzęt, 
wystrój i  kolorystyka pomieszczeń, bardzo nowo-
czesna infrastruktura techniczna.

Kolejnym punktem programu był spacer po mie-
ście, gdzie goście z  Koszyc mogli poznać historię 

i teraźniejszość Krzeszowic, zobaczyć stare zabytko-
we kamieniczki a także zrewitalizowane fragmenty 

miasta. W  pięknym zdrojowym parku 
wysłuchali historii związanej z  założy-
cielami i dawnymi właścicielami uzdro-
wiska – rodziną Potockich. Z parku uda-
li się do Centrum Kultury i Sportu. Tam 
obejrzeli wystawę rzeźby i obrazów prof. 
Czesława Dźwigaja. Przewodnikami po 
Krzeszowicach byli: Janina Walkowicz 
– samodzielne stanowisko ds. promocji 
Gminy, Jan Bereza – Sekretarz Gminy, 
Czesław Bartl – Burmistrz Gminy, An-
drzej Żbik – Z-ca Burmistrza Gminy, 
Łukasz Wróblewski – Naczelnik Wy-
działu Strategii i Rozwoju. 

Po obiedzie udali się na zwiedzanie 
okolicy. Z okien autokaru mogli podzi-

Z rewizytą w Krzeszowicach

Zwiedzanie przedszkola. Fot. R. Stojek

Zwiedzanie miasta. Fot. R. Stojek

Zwiedzanie kościoła w Paczółtowicach. Fot. R. Stojek

Zwiedzanie miasta. Fot. R. Stojek
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wiać bardzo malowniczy krajobraz, formy krasowe 
– liczne jaskinie, doliny krasowe oraz ostańce, nale-
żące do osobliwości tego regionu. Obejrzeli też pola 
golfowe – największe w Małopolsce. 

Następnie udali się do miejscowości Paczółto-
wice. Tam zwiedzili Sanktuarium Matki Bożej Pa-
czółtowskiej a w przepięknym drewnianym kościele 
wysłuchali historii jego powstania, a także informa-
cji o bardzo cennych i zabytkowych dziełach sztuki 
stanowiących jego wyposażenie.

W  Paczółtowicach na delegację z  Koszyc ocze-
kiwały panie z  tamtejszego Koła Gospodyń, które 

zaprosiły na wspólny poczęstunek. W  spotkaniu 
uczestniczyły władze Krzeszowic z  burmistrzem 
Czesławem Bartlem. Goście z Koszyc otrzymali pa-
miątkowe upominki a  Wójt Stanisław Rybak wrę-
czył gospodarzom na pamiątkę obraz z  widokiem 
koszyckiego Rynku.

Na koniec ustalono, że dalsze kontakty zostaną 
rozszerzone na różne dziedziny i nawiązana zosta-
nie współpraca pomiędzy organizacjami pozarzą-
dowymi.

RS

Dzień seniora 
13 października 2014 r. odbyło się uroczyste spo-

tkanie Emerytów i Rencistów z gminy Koszyce. Na 
zaproszenie Wójta Gminy Koszyce – Stanisława Ry-
baka do restauracji Joker w Koszycach przybyło po-
nad 130 osób.

Na początku spotkania Wójt powitał przybyłych 
gości a następnie złożył Seniorom serdeczne życze-
nia. W swoim krótkim wystąpieniu kolejny już raz 

zachęcał aby każdy starszy człowiek w miarę moż-
liwości aktywnie uczestniczył w życiu społecznym 
i kulturalnym gminy, aby nie zamykać się w domu 
a  wychodzić do ludzi. Przekonywał jak ważnym 
czynnikiem dla zdrowia fizycznego i psychicznego 
jest aktywność. Zachęcał do udziału w zajęciach or-
ganizowanych przez ośrodek wsparcia, w projektach 

realizowanych przez Muzeum Ziemi Koszyckiej, 
w zajęciach Uniwersytetu Trzeciego Wieku.

Był też prezent muzyczny dla seniorów. Występ 
piosenkarza, gitarzysty i  kompozytora, laureata 
wielu nagród i  wyróżnień – Wojciecha Gąsow-
skiego. Artysta zaprezentował bardzo różnorod-
ny repertuar. Od bardzo żywych i  dynamicznych 
kompozycji po znane i  wielokrotnie nagradzane 

Wójt Stanisław Rybak składa życzenia seniorom. Fot. R. Stojek

Śpiewa Wojciech Gąsowski. Fot. R. Stojek
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szlagiery jak „Zielone wzgórza nad Soliną”, piosen-
kę tytułową serialu „M jak miłość” czy największy 
przebój „Gdzie się podziały tamte prywatki”. Przy 
wykonywaniu tego utworu zaprosił do wspólnego 
śpiewania publiczność. Po nauce refrenu i przepro-
wadzeniu kilku prób tego utworu, goście śpiewali 
wspólnie z artystą.

RS

Seniorzy i zaproszeni goście. Fot. R. Stojek Wspólne śpiewanie. Fot. R. Stojek

Seniorzy i zaproszeni goście. Fot. R. Stojek
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17 października 2014  r. w Muzeum Ziemi Ko-
szyckiej im. Stanisława Boducha w Koszycach od-
była się uroczystość związana z 50-leciem pożycia 
małżeńskiego.

Złote gody obchodzili Państwo: Elżbieta i Marian 
Bogdałowie zamieszkali w Jaksicach, Helena i Adam 
Dąbrowscy zamieszkali w  Piotrowicach, Maria 
i  Edward Kaczmarczykowie zamieszkali w  Jankowi-
cach, Maria i Marian Zdzisław Koziołowie zamieszkali 
w Koszycach, Marianna i Czesław Nowakowie zamiesz-
kali w  Piotrowicach, Elżbieta i  Stanisław Oraczowie 
zamieszkali w Rachwałowicach, Maria i Ryszard Sły-
szowie zamieszkali w Koszycach, Maria i Czesław Wil-
czakowie zamieszkali w Jaksicach, Krystyna i Roman 
Wojtasikowie zamieszkali w Rachwałowicach.

Wójt Gminy Koszyce – Stanisław Rybak wręczył 
Jubilatom okolicznościowe Medale za Długoletnie 
Pożycie Małżeńskie, przyznane przez Prezydenta 
Rzeczypospolitej Polskiej – Bronisława Komorow-
skiego. Były też kwiaty, wydawnictwa poświęcone 
gminie Koszyce, lampka wina i wspólny obiad.

Uroczystość uświetnił koncert zespołu Blue Brass 
Band z Krakowa. Zespół wykonał znane i  lubiane 
przeboje polskiej muzyki rozrywkowej specjalnie 
przygotowane na tę uroczystość. Było też wspólne 
śpiewanie.

Wójt Gminy składając życzenia Jubilatom zachę-
cał do aktywnego uczestnictwa w życiu społecznym 
i kulturalnym gminy, udziału w projektach realizo-
wanych na rzecz ludzi starszych, mających za za-
danie integrację i zwiększenie aktywności. Podkre-
ślając, że aktywność w  różnych dziedzinach życia 

przedłuża życie, życzył aby w  takiej samej grupie 
spotkać się za 10 lat na kolejnej okrągłej rocznicy.

RS

Złote gody

Wójt Gminy Koszyce Stanisław Rybak składa życzenia Jubila-
tom. Fot. R. Stojek

Koncert zespołu Blue Brass Band. Fot. R. Stojek

Pary małżeńskie biorące udział w uroczystości. Fot. R. Stojek
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20 października odbyła się inauguracja II roku 
działalności Stowarzyszenia Koszycki Uniwersytet 
Trzeciego Wieku. Swoją obecnością tę doniosłą uro-
czystość zaszczycili goście: Elżbieta Achinger – Po-
słanka na Sejm RP, Stanisław Rybak – Wójt Gminy 
Koszyce, insp. Leszek Ozga – Komendant Powia-
towy Policji w  Proszowicach, ks. Kanonik Adam 

Pawlik proboszcz koszyckiej parafii, 
Wojciech Skucha – Ordynator Oddziału 
Pulmonologii Szpitala w Proszowicach. 
Otwarcia spotkania inauguracyjnego 
dokonał Prezes Stowarzyszenia Irene-
usz Pokigo, który w swoim wystąpieniu 
zwrócił uwagę na bardzo dużą aktyw-
ność członków, mimo iż Stowarzyszenie 
działa dopiero od roku. Wyraził słowa 
podziękowania Pani Poseł za okazane 
wsparcie i duże zainteresowanie działal-
nością UTW oraz gospodarzowi p. Sta-
nisławowi Rybakowi – Wójtowi Gminy 
za podjętą inicjatywę powołania Stowa-
rzyszenia, okazywane duże zaintereso-
wanie działalnością i pomoc finansową 
pozwalającą na działalność w  różnych 
obszarach.

Pani Poseł Elżbieta Achinger podziękowała za 
zaproszenie – bardzo pozytywnie oceniła dotych-
czasową pracę Stowarzyszenia i  życzyła dalszej ta-
kiej aktywności w nowym roku akademickim. Pan 

Stanisław Rybak – Wójt Gminy podziękował Preze-
sowi i  członkom Zarządu Stowarzyszenia za duże 
zaangażowanie oraz różnorodność podejmowanych 
inicjatyw w działalności społeczno-kulturalnej. Po-
twierdzeniem słuszności podjętej inicjatywy powo-
łania Stowarzyszenia jest fakt, że w pierwszym roku 
działalności liczba jego członków wynosiła 56 osób 
a obecnie wzrosła do 72. Następnie gospodarz gmi-
ny p. Stanisław Rybak życzył wszystkim członkom 

Gaudeamus w koszyckim UTW

Przemawia Elżbieta Achinger – Posłanka na Sejm RP. Fot. R. Stojek

Prezes UTW Ireneusz Pokigo wręcza indeksy nowym studen-
tom. Fot. R. Stojek

Studenci UTW oraz goście. Fot. R. Stojek
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Uniwersytetu dalszej takiej aktywności, zaangażo-
wania w realizacji celów, zamierzeń i marzeń. 

Ksiądz Adam Pawlik przekazał uczestnikom spo-
tkania życzenia pomyślności, aktywności, dalszego 
tak wielkiego zaangażowania i  Bożego Błogosła-
wieństwa.

Po części oficjalnej, uroczystość uświetnił kon-
cert w wykonaniu Zespołu Kameralistów Belcanto 
w składzie: Koncertmistrz Opery Krakowskiej Paweł 
Wójtowicz – skrzypce solo, Monika Chrzanowska – 
skrzypce, Halina Boroni – skrzypce, Janusz Chrza-
nowski – altówka, Leszek Pacanek – wiolonczela, 
Krystyna Kutnik – fortepian oraz gość specjalny – 
solistka Opery Krakowskiej Bożena Zawiślak-Dol-
ny. Kierownikiem artystycznym koncertu był Paweł 
Wójtowicz. Artyści zaprezentowali utwory operet-
kowe wybitnych kompozytorów, utwory muzyki 

rozrywkowej i  filmowej. Była to prawdziwa uczta 
duchowa. Artyści swoim poziomem artystycznym 
oraz kunsztem muzycznym zachwycili publiczność, 
która okazała swój podziw owacjami na stojąco.

Tak miłym akcentem Koszycki Uniwersytet Trze-
ciego Wieku rozpoczął swój drugi rok akademicki.

Po uroczystym rozpoczęciu odbył się inaugura-
cyjny wykład na temat relacji międzyludzkich i za-
ufania społecznego. Wykład poprowadził profesor 
Piotr Sztompka, polski socjolog, profesor zwyczajny 
na Uniwersytecie Jagiellońskim i w Wyższej Szkole 
Europejskiej imienia księdza Józefa Tischnera, Kie-
rownik Zakładu Socjologii Teoretycznej (Instytut 
Socjologii) Wydziału Filozoficznego Uniwersytetu 
Jagiellońskiego. Profesor jest członkiem rzeczywi-
stym PAN, wchodzi w  skład Komitetu Socjologii 
PAN. W latach 1996–2003 pełnił funkcję przewod-
niczącego Komitetu Socjologii PAN. W latach 2002–
2006 był przewodniczącym Międzynarodowego 
Stowarzyszenia Socjologicznego. Jest autorem wie-
lu opracowań z zakresu socjologii, między innymi 
podręczników akademickich. Jego prace skupiają się 
wokół zagadnień zmian społecznych oraz koncep-
cji systemu społecznego, wpisując się w  dzisiejszy 
dorobek funkcjonalizmu. Część jego prac poświę-
cona jest także socjologii wizualnej oraz socjologii 
codzienności.

Stanisław Szymański

Koncert Zespołu Kameralistów Belcanto. Fot. R. Stojek

Śpiewa solistka Opery Krakowskiej Bożena Zawiślak-Dolny. 
Fot. R. Stojek

Profesor Piotr Sztompka. Fot. R. Stojek
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Z inicjatywy P. Wójta Stanisława Rybaka w dniu 
1 września bieżącego roku w Koszycach rozpoczęła 
swoją działalność Szkoła Muzyczna I  stopnia. Or-
ganem prowadzącym Szkoły jest Gmina Koszyce, 
a nadzór pedagogiczny sprawuje Centrum Edukacji 
Artystycznej za pośrednictwem wizytatora dla re-
gionu małopolskiego.

W czasie wakacji na potrzeby Szkoły zaadoptowa-
ny został budynek byłego przedszkola przy ul. Curie-
Skłodowskiej 5. Utworzono pięć sal do indywidual-
nej nauki gry na instrumentach, oraz przestronną 
salę do zajęć zbiorowych, w której odbywają się zaję-
cia rytmiki, kształcenia słuchu i zajęcia zespołów.

Szkoła prowadzi edukację w dwóch cyklach naucza-
nia: sześcioletnim – do którego trafiają młodsze dzie-
ci, oraz czteroletnim – dla nieco starszych uczniów.

Na rekrutację stawiły się dzieci i młodzież w wie-
ku od 6 do 16 lat, ostatecznie w progi Szkoły wstąpi-
ło 49 uczniów nie tylko z Koszyc, ale również z gmin 
ościennych.

Dzieci uczą się gry na następujących instrumen-
tach: fortepianie, skrzypcach, wiolonczeli, gitarze, fle-
cie, klarnecie, saksofonie, trąbce, puzonie i perkusji. 

Lekcje gry na instrumentach są zajęciami indywi-
dualnymi, co oznacza że każdy uczeń spotyka się sam 
ze swoim nauczycielem w klasie, dzięki czemu może 
rozwijać się pod okiem nauczyciela w  sposób zin-
dywidualizowany, dostosowany do swoich potrzeb 
i swojego tempa pracy. Zajęcia zbiorowe prowadzone 
są w grupach nie przekraczających 12 osób. 

Wszyscy zatrudnieni w Szkole nauczyciele – jako 
absolwenci Akademii Muzycznych z  przygotowa-
niem do pracy pedagogicznej są profesjonalnymi 
i  koncertującymi muzykami. Funkcję dyrektora 
szkoły powierzono panu Piotrowi Skwara – nauczy-
cielowi dyplomowanemu, wieloletniemu pracowni-

kowi szkół zarówno pierwszego jak i drugiego stop-
nia, czynnemu muzykowi, który poza obowiązkami 
dyrektora w szkole koszyckiej prowadzi klasę gitary.

W swojej statutowej działalności Szkoła przewi-
duje organizowanie koncertów, warsztatów i audy-
cji muzycznych propagujących kulturę muzyczną na 
terenie gminy Koszyce. Dzięki wsparciu Pana Wójta 
Gminy Koszyce w  okresie okołoświątecznym od-
będzie się koncert kolędowy inicjujący działalność 
koncertową uczniów Szkoły.

Piotr Skwara

Rozpoczęła działalność  
szkoła muzyczna

Lekcja gry na skrzypcach. Fot. R. Stojek

Lekcja gry na gitarze. Fot. R. Stojek

Sala do zajęć zbiorowych. Fot. R. Stojek
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W 2015 roku już po raz trzeci w Gminie Koszy-
ce będzie realizowany fundusz sołecki. 19 sołectw 
położonych na terenie naszej gminy skorzystało 
z szansy jaką daje fundusz sołecki i zgodnie z prze-
pisami ustawy o funduszu sołeckim z dnia 21 lute-
go 2014 r. (Dz. U. z 2014 poz. 301) złożyło wniosek 
do Wójta Gminy. Łącznie sołectwa złożyły wnioski 
na kwotę 260 873,00 zł. W 2013 roku w budżecie 
Gminy Koszyce zabezpieczono kwotę 203 257,49 zł 
z czego wydatkowano 94,06% tj. 191 257,49 zł na 
realizację zadań zgłoszonych przez poszczegól-
ne sołectwa a  w  roku 2014 zabezpieczono kwotę 
238 066,62 zł. Wydatkowanie środków z funduszu 
sołeckiego odbywa się na podstawie zawieranych 
umów a  rozliczanie wydatków na podstawie wy-
stawianych faktur czy rachunków zgodnie z prze-
pisami ustawy Prawa zamówień publicznych oraz 
ustawy o finansach publicznych.

Z każdym kolejnym rokiem funkcjonowania fun-
duszu sołeckiego obserwujemy coraz większe zainte-
resowanie i zaangażowanie się mieszkańców sołectw 
w  przygotowanie wniosków. Największe uznanie 
należy się sołtysom, którzy organizowali zebrania 
wiejskie, zbierali pomysły, dokładali wszelkich sta-
rań aby nazwa zadania we wniosku jak najbardziej 
odzwierciedlała propozycję zadań zgłoszonych przez 
mieszkańców sołectwa. Warto w tym miejscu zazna-
czyć, że rola sołtysa nie kończy się a przynajmniej 
nie powinna kończyć się na złożeniu wniosku wraz 
z załącznikami (zgonie z przepisami ustawy o fun-
duszu sołeckim) do Wójta Gminy. Sołtys powinien 
być osobą odgrywającą istotną rolę w sołectwie bo-
wiem jest to rola lidera. Ponadto nikt nie zna tak 
dobrze danej wsi, jej potrzeb jak sołtys – osoba która 
potrafi wyobrazić sobie wieś w przyszłości i wie do 
czego pragną dążyć jej mieszkańcy. Dlatego to soł-
tys powinien inspirować mieszkańców do działania, 
gdyż widząc obraz przyszłych sukcesów w postaci 
odnowionych obiektów czy uporządkowanych pla-
ców mieszkańcy nabierają chęci do działania.

Analizując złożone wnioski na przestrzeni trzech 
ostatnich lat można zauważyć, że mieszkańcom po-
szczególnych sołectw przyświecają podobne cele 
związane m.in. z utrzymaniem, doposażeniem, re-
montem budynków wiejskich, remiz, remontem 
dróg, zapewnieniem właściwej melioracji przy dro-

gach gminnych, rozwojem kultury fizycznej dzieci 
i młodzieży.

Trzy sołectwa z terenu Gminy Koszyce zdecydo-
wały przeznaczyć swój fundusz sołecki na poprawę 
melioracji poprzez czyszczenie rowów przydroż-
nych (sołectwo Biskupice), wbudowanie korytek 
ściekowych przy drodze gminnej (sołectwo Witów), 
zabezpieczenie rowu płytami betonowymi oraz 
montaż kraty żeliwnej w drodze wewnętrznej (so-
łectwo Włostowice). Zadania te mają odprowadzać 
nadmiar wody i tym samym zwiększyć bezpieczeń-
stwo mieszkańców.

Sołectwa Filipowice, Jankowice, Książnice Małe, 
Książnice Wielkie, Łapszów, Malkowice-Siedli-
ska, Piotrowice, Przemyków i  Rachwałowice zde-
cydowały, że znaczną część przyznanych środków 
finansowych przeznaczą na remonty wewnątrz 
budynków, prace związane z  zagospodarowaniem 
otoczenia wokół budynków wiejskich, remiz po-
łożonych na terenie sołectwa. Mieszkańcy sołectw 
Jaksice, Sokołowice, Włostowice i Zagaje podobnie 
jak mieszkańcy w/w  sołectw pragną w  większym 
lub mniejszym stopniu finansowym partycypować 
w utrzymaniu budynków wiejskich i ich otoczenia. 
W 2015 roku budynek świetlicy wiejskiej w Zagaju 
zostanie przyłączony do sieci wodociągowej i kana-
lizacyjnej a Wiejski Dom Kultury w Przemykowie 
do sieci kanalizacyjnej. Poprzez realizację tych za-
dań sołectwa chcą wpłynąć na poprawę estetyki bu-
dynków i ich otoczenia a także uczynić je bardziej 
funkcjonalnymi.

Mieszkańcy sołectw Zagaje, Modrzany, Morsko, 
Sokołowice oraz Malkowice-Siedliska postawiły 
na poprawę infrastruktury drogowej poprzez re-
mont dróg gminnych, wewnętrznych oraz dowóz 
kruszywa.

Sołectwo Jaksice w 2015 roku będzie kontynuować 
zadanie rozpoczęte w  roku 2013 – budowa boisk 
sportowych wraz z wyposażeniem – poprzez wyko-
nanie ogrodzenia boisk sportowych, zaś w Książni-
cach Małych zostanie doposażony a w Rachwałowi-
cach urządzony plac zabaw dla dzieci. Mieszkańcy 
sołectwa Dolany przyznane środki finansowe prze-
znaczyli na zakup działki.

Nietypowe, ale godne naśladowania zadania wy-
brało sobie sołectwo Koszyce, które ze środków 
z  funduszu sołeckiego zagospodaruje plac przy 

Fundusz Sołecki w Gminie Koszyce



Nr 4 (65) 27GAZETA KOSZYCKA

szkole muzycznej poprzez utworzenie m.in. siłow-
ni, placu zabaw dla dzieci oraz zorganizuje spotka-
nie integracyjne mające na celu szerzenie postawy 
obywatelskiej.

Wyżej wymienione zadania stanowią tylko część 
zadań sołectw zamieszczonych we wnioskach, po-
została część to drobne zakupy np.: krzeseł, stołów 
do świetlicy, krzewów ozdobnych czy tablic infor-
macyjnych. 

Fundusz sołecki pociąga za sobą korzyści niema-
terialne jak i finansowe. Do tych pierwszych zalicza 
się wzrost zainteresowania i większe zaangażowanie 
mieszkańców sprawami swojego sołectwa i gminy. 
Do korzyści materialnych należy zaś niewątpliwie 
refundacja gminie części wydatków poniesionych 
z funduszu sołeckiego. I tak w 2014 roku Gmina Ko-
szyce otrzymała taki zwrot wydatków w wysokości 
57 350,85 zł tj. 30% poniesionych wydatków w ra-
mach funduszu sołeckiego w roku 2013.

11 marca b.r. w  święto sołtysów Prezydent RP 
podczas wizyty w Łasku podpisał nowelizację usta-
wy o funduszu sołeckim. W nowej ustawie znalazły 
się zapisy, które umożliwiają m.in. realizację przed-
sięwzięć wspólnie z innymi sołectwami, możliwość 
zmiany przedsięwzięcia w  trakcie roku budżeto-
wego, realizowanego w ramach funduszu oraz jego 
zakres, dodanie nowego przedsięwzięcia w związku 
z oszczędnościami wynikłymi z realizacji „pierwot-
nego” wniosku przy czym proponowane zmiany 
przez sołectwo nie mogą prowadzić do zwiększenia 
wydatków ustalonych pierwotnie w budżecie. Zmie-
niona ustawa zwiększa o dalsze 10% zwrot z budże-

tu państwa do budżetu gminy ponie-
sionych wydatków w ramach funduszu 
sołeckiego. Zamiast zwracanych obec-
nie 10%, 20%, 30% będzie odpowiednio 
20%, 30% lub 40%.

W 2014 roku pięć sołectw skorzystało 
z szansy jaką daje znowelizowana usta-
wa o funduszu sołeckim i zmieniły pier-
wotnie uchwalone wnioski. Mieszkańcy 
Koszyc zrezygnowali z  odnowy parku 
na rzecz dofinansowania zakupu samo-
chodu ratowniczo-gaśniczego dla OSP 
w  Koszycach. Mieszkańcy Jankowic, 
Filipowic i  Sokołowic również prze-
znaczyli na ten cel część przyznanych 
środków finansowych. Sołectwo Dola-
ny zrezygnowało z realizacji pierwotnie 
uchwalonego wniosku na rzecz zakupu 

krzeseł i stołków, luster drogowych oraz zakupu czę-
ści działki i opłat z tym związanych.

Urząd Gminy Koszyce gorąco zachęca miesz-
kańców do współpracy z sołtysami i pracownikami 
Urzędu Gminy przy realizacji zadań z funduszu so-
łeckiego, ponieważ fundusz ten jest takim tworem 
prawnym, który ma angażować całe społeczeństwo 
tym bardziej, że zadania te mogą przyczynić się do 
poprawy warunków życia mieszkańców, integra-
cji, budowy społeczeństwa obywatelskiego. Jeszcze 
raz gorąco zachęcamy do pochylenia się i  zasta-
nowienia się nad opracowaniem strategii rozwo-
ju sołectwa, ponieważ dzięki środkom z funduszu 
sołeckiego można sfinansować niewielkie inwe-
stycje, które mogą zapoczątkować przekształcenie 
wsi w „wioskę tematyczną” oraz realizację strategii 
rozwoju miejscowości.

Agnieszka Czarnecka

Zagospodarowanie otoczenia świetlicy wiejskiej w Sokołowicach wykonane z fun-
duszu sołeckiego. Fot. R. Stojek

Nasadzenia zieleni przy świetlicy wiejskiej w Sokołowicach wy-
konane z funduszu sołeckiego. Fot. R. Stojek



28 Nr 4 (65)GAZETA KOSZYCKA

Na posiedzeniu w dniu 17 października 2014 r., 
w celu zaopiniowania projektu Programu współpra-
cy z organizacjami pozarządowymi oraz podmiota-
mi wymienionymi w art.3 ust.3 ustawy o działalno-
ści pożytku publicznego i wolontariacie na 2015rok, 
zebrała się Gminna Rada Działalności Pożytku Pu-
blicznego w Koszycach. 

Rada jest organem konsultacyjnym i opiniodaw-
czym. W skład rady wchodzi osiem osób – po dwóch 
przedstawicieli rady gminy i organu wykonawczego 
oraz czterech reprezentantów sektora pozarządowego. 
Do zadań Rady należy w szczególności: 1) opiniowa-
nie projektów strategii rozwoju gmin; 2) opiniowanie 
projektów uchwał i  aktów prawa miejscowego do-
tyczących sfery zadań publicznych oraz współpracy 
z organizacjami pozarządowymi, w tym programów 
współpracy z organizacjami pozarządowymi; 3) wy-
rażanie opinii w  sprawach dotyczących funkcjono-
wania organizacji pozarządowych; 4) udzielanie po-
mocy i wyrażanie opinii w przypadku sporów między 
organami administracji publicznej a  organizacjami 
pozarządowymi; 5) wyrażanie opinii w sprawach do-
tyczących zadań publicznych, w tym zlecania tych za-

dań do realizacji przez organizacje pozarządowe oraz 
w sprawach rekomendowanych standardów realizacji 
zadań publicznych.

Rada działa na podstawie ustawy o  działalno-
ści pożytku publicznego i  o  wolontariacie z  dnia 
24 kwietnia 2003 r. (Dz. U. z 2010 r., Nr 234, poz. 
1536 z późn. zm.)

Jolanta Chłopek

Gminna Rada Działalności  
Pożytku Publicznego w Koszycach

Obraduje Gminna Rada Działalności Pożytku Publicznego 
w Koszycach

W ramach realizacji operacji pod nazwą „Zakup 
instrumentów muzycznych dla Muzeum Ziemi Ko-
szyckiej szansą na podniesienie jakości i poziomu 
artystycznego koncertów, konkursów i przeglądów” 
w  zakresie małych projektów w  ramach działania 

413 Wdrażanie lokalnych strategii rozwoju objętego 
PROW na lata 2007–2013 Muzeum Ziemi Koszyc-
kiej im. Stanisława Boducha w Koszycach zakupiło 
2 pianina marki W. Hoffmann V-112 Primo.

Nowe instrumenty dla muzeum
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Wybory samorządowe 2014
Zapraszamy do udziału w wyborach samorządowych 16 listopada 2014 r.

Kandydaci na Wójta Gminy Koszyce:

Kandydaci na radnych do Rady Gminy Koszyce:

DONIEC
Włodzimierz Kazimierz

lat 45, wykształcenie wyższe, 
zam. Nowe Brzesko

członek partii:
Polskie Stronnictwo Ludowe

zgłoszony przez
KWW

GMINA KOSZYCE
PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM

POLAK
Marcin

lat 34, wykształcenie wyższe 
techniczne, zam. Dolany

nie należy do partii politycznej

zgłoszony przez
KWW

„WIERNI WYBORCOM”

RYBAK
Stanisław

lat 63, wykształcenie wyższe 
prawnicze, zam. Włostowice

nie należy do partii politycznej

zgłoszony przez
KWW

KOSZYCE 2018

Okręg Nr 1

1. KABZIŃSKI Krzysztof Wiesław, lat 59, zam. Koszyce
zgłoszony przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. CHODOROWSKI Krzysztof Jakub, lat 57, zam. Koszyce
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

3. KOZIOŁ Robert, lat 44, zam. Koszyce
zgłoszony przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Okręg Nr 2

1. STASZKIEWICZ Katarzyna, lat 44, zam. Koszyce
zgłoszona przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. SZAFLARSKI Paweł, lat 52, zam. Koszyce
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18
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Okręg Nr 3

1. BUJAKOWSKA Krystyna Małgorzata, lat 46, zam. Sokołowice
zgłoszona przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. KOZAKOWSKI Mirosław Stanisław, lat 44, zam. Sokołowice
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

Okręg Nr 4

1. KAPUSTA Witold Adam, lat 65, zam. Włostowice
zgłoszony przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. GOLA Mariusz, lat 40, zam. Włostowice
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

Okręg Nr 5

1. KALINA Krystyna, lat 56, zam. Witów
zgłoszona przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. KLASA Ewelina Joanna, lat 37, zam. Witów
zgłoszona przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Okręg Nr 6

1. CZERNICH Zofia Ewa, lat 45, zam. Morsko
zgłoszona przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. KAŁUŻA Katarzyna, lat 25, zam. Morsko
zgłoszona przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Okręg Nr 7

1. MAREK Stanisław, lat 65, zam. Książnice Wielkie
zgłoszony przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. STOKŁOSA Marian, lat 57, zam. Książnice Wielkie
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

Okręg Nr 8

1. CIOCHOŃ Jolanta, lat 34, zam. Książnice Małe
zgłoszona przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. KOPYTKIEWICZ Szczepan Roman, lat 31, zam. Książnice Małe
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

3. MIERNIK Marzena Edyta, lat 37, zam. Książnice Małe
zgłoszona przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Okręg Nr 9

1. NAWROT Tadeusz, lat 65, zam. Biskupice
zgłoszony przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. CIEŚLIK Monika Marzena, lat 36, zam. Biskupice
zgłoszona przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Okręg Nr 10

1. ROBAK Alina Krystyna, lat 63, zam. Łapszów
zgłoszona przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17
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2. KAWECKI Ryszard, lat 53, zam. Łapszów
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

3. WĘDEL Radosław, lat 25, zam. Łapszów
zgłoszony przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Okręg Nr 11

1. GRZYB Krystyna, lat 59, zam. Jaksice
zgłoszona przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. PAŁKA Tadeusz Jan, lat 61, zam. Jaksice
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

3. MRUGAŁA Halina Monika, lat 33, zam. Jaksice
zgłoszona przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Okręg Nr 12

1. GUCA Zdzisław Władysław, lat 55, zam. Zagaje
zgłoszony przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. POLAK Tadeusz Marian, lat 60, zam. Dolany
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

3. MENDRYCH Angelika Klaudia, lat 27, zam. Zagaje
zgłoszona przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Okręg Nr 13

1. CZARNECKI Stefan, lat 58, zam. Przemyków
zgłoszony przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. ORACZ Mariusz, lat 29, zam. Przemyków
zgłoszony przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

3. SOJA Jacek Stanisław, lat 45, zam. Przemyków
zgłoszony przez KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW – PRZEMYKÓW 2014 – lista nr 20

Okręg Nr 14

1. ZIĘTARA Anna, lat 46, zam. Rachwałowice
zgłoszona przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. RYDLEWSKI Andrzej, lat 41, zam. Rachwałowice
zgłoszony przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Okręg Nr 15

1. KOZAKOWSKI Jan, lat 61, zam. Siedliska
zgłoszony przez KWW KOSZYCE 2018 – lista nr 17

2. BADURA Anna Karolina, lat 26, zam. Malkowice
zgłoszona przez KWW „WIERNI WYBORCOM” – lista nr 18

3. JAROS Andżelika Magdalena, lat 34, zam. Siedliska
zgłoszona przez KWW GMINA KOSZYCE PRZYJAZNA MIESZKAŃCOM – lista nr 19

Informacje pochodzą z obwieszczeń Gminnej Komisji Wyborczej w Koszycach z dnia 23 października 2014 r. o zarejestrowanych 
kandydatach na Wójta Gminy Koszyce oraz na radnych do Rady Gminy Koszyce w wyborach do rad gmin, rad powiatów i sejmi-
ków województw oraz wyborach wójtów, burmistrzów i prezydentów miast zarządzonych na dzień 16 listopada 2014 r.
Zdjęcia kandydatów na wójta pochodzą z zasobów Internetu i archiwum Gazety Koszyckiej.
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Gmina Koszyce liczy 5700 mieszkańców. Z tego 
około 2000 to seniorzy. Stanowią oni znaczny pro-
cent ogólnej liczby mieszkańców. Powołanie i zare-
jestrowanie Stowarzyszenia Koszycki Uniwersytet 
Trzeciego Wieku jest wspaniałą odpowiedzią na 
społeczne zapotrzebowanie aktywizacji seniorów 
w różnych aspektach życia. Projekt „Ruch daje zdro-
wie” jest zgodny z zapisem dotyczącym działalno-
ści statutowej naszego stowarzyszenia, który brzmi: 
„Celem stowarzyszenia jest:

ochrona i promocja zdrowia, w tym propagowa-•	
nie aktywnego wypoczynku, zdrowego stylu życia 
oraz wiedzy o zdrowiu,
promowanie aktywnego spędzania wolnego czasu”.•	

Stowarzyszenie Koszycki Uniwersytet Trzeciego 
Wieku działa od inauguracyjnego rozpoczęcia dnia 
16 października 2013 roku. Od tego czasu zorgani-
zowano dla studentów UTW:

6 wykładów wykładowców z wyższych uczelni,•	
6 spotkań z ciekawymi ludźmi z dziedziny medy-•	
cyny, kultury, prawa, zdrowia psychicznego, z ży-
cia artystycznego i publicznego,
3 wyjazdy integracyjne – wycieczki,•	
10 lekcji języka angielskiego,•	
8 zajęć z podstaw obsługi komputera,•	
4 zdrowotne wyjazdy do Solca-Zdroju – zażywa-•	
nie kąpieli i masaży leczniczych,
4 spotkania integracyjne,•	

2 szkolenia z dziedziny przygotowania i realizacji •	
projektów.

W chwili inauguracji roku akademickiego indek-
sy wręczono 55 studentom. Obecnie zapisanych jest 
72 członków SKUTW.

Potrzeba ruchu u seniorów w naszej gminie jest 
niezaspokojona ponieważ brak jest oferty instytucji, 
która byłaby skierowana do tej dużej grupy seniorów 
na specjalistyczne zajęcia ruchowo-rehabilitacyjne. 
Z tego powodu następuje zmniejszenie sprawności 
fizycznej, pogarsza się stan zdrowia u  tych osób, 
zmniejsza się integracja tego środowiska. Realizu-
jąc projekt „Ruch daje zdrowie” proponujemy czę-
ściowe rozwiązanie tych problemów. Projekt „Ruch 
daje zdrowie” to zajęcia ruchowo-rehabilitacyjne 
z fizjoterapeutą. Odbywają się już od 18 września 
2014 roku.

Trwać będą do 30 października przez 7 kolejnych 
czwartków. Miejscem zajęć ruchowo-rehabilitacyj-
nych jest sala gimnastyczna w  Centrum Oświato-
wym w Koszycach.

Uczestnicy podzieleni są na grupy A i B. Grupa 
A rozpoczna zajęcia o godz. 16.30 a kończy o godz. 
18.00, a grupa B rozpoczyna o godz. 18.30 a koń-
czy o godz. 20.00. Półtoragodzinne zajęcia prowa-
dzi fizjoterapeuta Natalia Kwiecień, która ukończyła 
licencjat na Krakowskiej Wyższej Szkole Promocji 
Zdrowia. Na zakończenie projektu odbędzie się 

Ruch daje zdrowie

Zajęcia ruchowo-rehabilitacyjne na sali gimnastycznej w Centrum Oświatowym w Koszycach. Fot. U. Kucharska
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25  października w  sobotę piesza wy-
cieczka do Witowa i nad Wisłę połączo-
na z grilowaniem i śpiewaniem piosenek 
biesiadnych.

W wyniku realizacji projektu „Ruch 
daje zdrowie” otrzymamy:

poprawę funkcjonowania około 40 •	
osób – studentów SKUTW w wymia-
rze fizycznym, psychicznym i  spo-
łecznym,
zachęcimy w/w osoby do permanent-•	
nego podnoszenia poziomu sprawno-
ści fizycznej,
przeciwdziałamy procesowi wyklu-•	
czenia społecznego u w/w osób.

Słuchacze SKUTW integrować się 
będą we własnym środowisku, stoso-
wać profilaktykę gerontologiczną, nastąpi poprawa 
umiejętności komunikowania się i  poprawa więzi 
społecznych.

Wszyscy studenci UTW zostali poinformowani 
o projekcie ustnie, telefonicznie, emailowo, eseme-
sowo, wysłanie zaproszeń pocztą i poprzez plakaty 
w miejscach publicznych.

Umowa o  wsparcie realizacji projektu pod na-
zwą „Ruch daje zdrowie” została zawarta między 
Stowarzyszeniem Gmin i  Powiatów Małopolski 

a Urszulą Kucharską. Podstawą zawarcia niniejszej 
umowy jest projekt pt. „Seniorzy aktywni na rzecz 
swoich wspólnot lokalnych. III Małopolskie Forum 
Seniorów” realizowany przez Stowarzyszenie Gmin 
i  Powiatów Małopolski, współfinansowany przez 
Ministerstwo Pracy i Polityki Społecznej w ramach 
Rządowego Programu na rzecz Aktywności Spo-
łecznej Osób Starszych na lata 2014–2020.

Urszula Kucharska

Zajęcia ruchowo-rehabilitacyjne na sali gimnastycznej w Centrum Oświatowym 
w Koszycach. Fot. U. Kucharska

Władysław MUSIAŁ mjr nawigator. Urodzony 
7 marca 1932 roku we wsi Przemyków k/Pińczowa. 
Rodzice zmarli w czasie okupacji, do 15 roku życia 
przebywał u kuzynów pomagając im 
w gospodarstwie rolnym i ucząc się 
w szkole powszechnej, którą ukoń-
czył w 1947 r. W lutym 1948 r. został 
uczniem Szkoły Przysposobienia 
Przemysłowego w  Bytomiu, gdzie 
zdobył zawód górnika, a w 1952 r. 
ukończył 5-letnie Technikum Gór-
nicze w Wałbrzychu uzyskując tytuł 
technika górnika. Następnie zostaje 
powołany do wojska – w  dniu 25 
września 1952 r., rozpoczyna naukę 
jako podchorąży na wydziale nawi-
gacji lotniczej w OSL Dęblin, stając 
wcześniej do konkursu o  przyję-

cie. W dniu 25 września 1954 r. zostaje promowa-
ny na podporucznika WP i otrzymuje tytuł nawi-
gatora lotnictwa wojskowego. Po promocji zostaje 

skierowany do Dywizji Lotnictwa 
Bombowego w Modlinie-Twierdzy 
na stanowisko nawigatora załogi 
i szkoli się na samolotach bombo-
wo-rozpoznawczych Ił-28, aktual-
nie wprowadzanych na uzbrojenie 
WL. W końcu 1957 r. ze względów 
osobisto-rodzinnych zmuszony 
jest do rezygnacji z czynnego lata-
nia i przyjmuje propozycję objęcia 
funkcji jako nawigator-operator 
w lotnictwie myśliwskim ze skiero-
waniem do 39 plm w Mierzęcicach 
k/Zawiercia. Wobec konieczności 
doskonalenia i dynamicznie rozwi-

Chłopak z Przemykowa

Władysław Musiał. Rok 1983 (w chwili 
odejścia na Emeryturę
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jającej się techniki lotniczej (wprowadzanie samolo-
tów naddźwiękowych) wraz z jednostką uczestniczy 
w szkoleniu na terenie ówczesnego ZSRR. W 1972 r. 
otrzymuje od dowódcy WL wyróżniający tytuł „na-
wigatora bezpiecznego”, zdobyty w konkursie – za 
przeprowadzenie 1500 bezawaryjnych naprowadzeń 
we wszystkich warunkach w  dzień i  w  nocy. Taki 
poziom utrzymuje przez cały czas wykonywania 
obowiązków nawigatora naprowadzenia podczas 
dyżurów bojowych. Do szczególnych momentów 
swojej służby zalicza m.in.: skuteczne naprowa-
dzenie samolotu myśliwskiego na balon dywersyj-
no-propagandowy, zakończone jego zestrzeleniem 
(1968), naprowadzanie samolotów osłony przelo-
tów VIP (wg ówczesnej terminologii tzw. przeloty 
„osoboważne”), czy też interwencję nawigacyjną 
w przelot samolotu cywilnego z wicepremierem na 
pokładzie, którego start odbył się bez uprzedniego 
zapoznania się z komunikatem meteorologicznym. 
W 1975 r. komisja lekarska orzekła niezdolność do 
pracy na stanowisku dowodzenia (praca bojowa), 

Za chwilę ma się rozpocząć uroczysty bankiet. Ludzie z całego 
świata a wśród nich chłopak z Przemykowa

Na uroczystym bankiecie pod namiotami w ogrodach Dowódz-
twa Wojsk Lotniczych. 28.08.2003. Koledzy warszawscy i prezy-
dent Kaczorowski

Przed Katedrą Polową W.P. W ścianie wmurowane śmigło z cza-
sów II wojny światowej. Po uroczystym nabożeństwie w dniu 
29.08.2003 r.
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wobec czego przyjął propozycję Departamentu Kadr 
i Szkolenia WOPL objęcia stanowiska wykładowcy 
pracy bojowej w cyklu Zautomatyzowanego Sprzę-
tu Dowodzenia w Szkole Specjalistów Wojsk Radio-
technicznych w Chorzowie, na którym pracował do 
dnia 7 stycznia 1983 r., odchodząc na emeryturę po 
zakończeniu pełnej wysługi w pożądanym stopniu. 
Będąc w cywilu od kwietnia 1983 r. do lutego 2001 r. 
zajmował kierownicze stanowiska w  administracji 
państwowej w UW w Gdańsku; Uczestniczy czyn-
nie w pracy społecznej: w MKSL (z-ca prezesa od 

1987 r.), w ZBZŻiOR WP w Kole Nr 29 w Gdańsku-
Śródmieście. Od maja 2005  r. jako członek Woje-
wódzkiej Komisji Rewizyjnej. Posiada odznaczenia: 
Krzyż Kawalerski OOP, Srebrny Krzyż Zasługi, Me-
dale: złoty, srebrny i brązowy „Siły Zbroje w Służ-
bie Ojczyzny” i „Za Zasługi dla Obronności Kraju”, 
srebrny „Za Zasługi dla Obrony Cywilnej”.

Przygotował Stefan Czarnecki
Zdjęcia z archiwum

Adeli Czarneckiej i Stefana Czarneckiego

Sowy uszate zwane uszatkami (Asio otus) żywią 
się w  90 do 100 procentach gryzoniami. Zjadają 
także owady, małe ptaki. W Witowie znajdowało się 
stanowisko lęgowe uszatki. Pod gniazdem znaleźli-
śmy mnóstwo świeżych wypluwek. Pobocze drogi 
było w jednym miejscu usiane wypluwkami. Sowy 
zajmowały prawdopodobnie gniazdo po grzywaczu. 
Kiedy gniazdo rozpadło się – ptaki opuściły to miej-
sce. Część materiału jaki zgromadziłem przekazałem 
za pośrednictwem kolegi, który wysłał je do badań 
naukowych – w  celu stwierdzenia jakie gryzonie 
wchodzą w  skład diety uszatki z  Witowa. Dotarły 
wszystkie pięć wypluwek, zapakowanych w specjal-
ne woreczki. Wyniki przedstawiono następująco:

Wypluwki uszatki
1. i  2. Arvicola terrestris (1 okaz w  dwóch wy-

pluwkach – głowa w jednej, tułów w drugiej).
3. Microtus arvalis, Apodemus flavicollis.
4. Microtus arvalis, Micromys minutus, Apode-

mus agrarius.
5. Microtus arvalis (3x).

Wnioski są następujące, w 5 wypluwkach znale-
ziono kości sześciu gatunków gryzoni, występują-
cych w Witowie. Sowy polowały na ofiary dostępne 
w areale łowieckim.

Najpopularniejszy był nornik zwyczajny – Micro-
tus arvalis, drugi w kolejności karczownik – Arvico-
la terrestris. Ciekawe było stwierdzenie myszy leśnej 
Apodemus flavicollis w trzeciej wypluwce oraz ba-
dylarki – Micromys minutus w czwartej. Ostatnim 
gatunkiem była mysz polna – Apodemus agrarius.

Mamy ogląd jakie ssaki z rodziny gryzoni wystę-
pują w Witowie. Mnogość gatunków oznacza dobrą 
kondycję środowiska. Więcej pokarmu w  posta-

ci ssaków, tym więcej sów i  innych drapieżników. 
Sowy polują od wieczora do brzasku. Niektóre ga-
tunki także za dnia. W nocy nie muszą konkurować 
o pożywienie z innymi mięsożercami. Gryzonie są 
aktywne w  nocy i  w  dzień. Żerują głównie nocą. 
Wychodzą wtedy z nor i gniazd w celu poszukiwa-
nia pokarmu.

Gryzonie wydają na świat wiele potomstwa. W ilo-
ści siła. Im więcej potomków, tym większa szansa na 
przetrwanie. Większość z nich zginie w brzuchach 
drapieżców – łańcuch troficzny umiejscawia gryzo-
nie pośrodku.

Zaskoczeniem w wynikach badań była mysz leśna, 
która jest związana z lasami, dużymi ogrodami i par-
kami. W Witowie znajdują się rozległe zadrzewienia 
śródpolne. Niedaleko Witowa są obszary porośnięte 
starodrzewem (Morsko) i gęstymi krzewami i drze-
wami (Siedliska) – idealny biotop dla myszy leśnej.

Michał Molicki

Co jedzą uszatki z Witowa?

Uszatka z Witowa. Fot. K. Czajowski
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Kilkadziesiąt lat temu fotografowanie było za-
jęciem niewielu osób. Aparaty fotograficzne były 
drogie, obsługa skomplikowana, wywoływanie ne-
gatywów a z nich odbitek najczęściej odbywało się 
w warunkach domowych. Niemniej zawsze znalazł 
się jakiś pasjonat, który pokonując wszystkie trud-
ności dokumentował otaczającą go rzeczywistość.

W Koszycach byli to: nauczyciel Tadeusz Sendal 
(mój Ojciec), fotograf Tadeusz Dąbrowski oraz Ka-
zimierz Fila – z zawodu technik dentystyczny, z za-
miłowania fotograf dokumentalista.

Wydawało się, że zbiór zdjęć tego ostatniego za-
ginął. Tymczasem niedawno córka pana Kazimierza 
przekazała „Gazecie Koszyckiej” pudełko z  kilku-
dziesięcioma fotografiami. Ich treść dotyczy Koszyc 
od późnych lat trzydziestych po siedemdziesiąte 
ubiegłego wieku.

Zachowana tzw. k e n k a r t a ,  czyli dowód toż-
samości wydawany przez okupacyjne władze nie-

mieckie, podaje szereg istotnych informacji o Ka-
zimierzu Fili.

Kazimierz Błażej Fila, urodzony 3 lutego 1911 
roku w Krakowie. Z zawodu „dentist”, czyli dentysta, 
w rzeczywistości nie lekarz a technik dentystyczny; 
wyznania rzymskokatolickiego; znaki szczególne 
rozpoznawcze „Augengläser”, czyli okulary. Za-
meldowany (wpis wojenny bez daty) w Koszycach 
w domu przy ulicy 3 Maja 11. Kenkarta ważna do 
26 lutego 1947 roku (!). Niemcy przeliczyli się o dwa 
lata, gdyż w 1945 roku skapitulowali.

Z drugiego wpisu zameldowania, już powojenne-
go wynika, że kenkarta była ważna co najmniej do 
1947 roku, a nawet dłużej, gdyż nowy wpis nosi datę 
10 maja 1947 r. Na ostatniej stronie kenkarty pie-
czątka „Wymiany dokonano”. Niestety bez daty.

Opisaniu kenkarty pana Fili poświęciłam sporo 
miejsca dlatego, że takie dokumenty są obecnie rzad-
kością, a sporo mówią o czasach II wojny światowej.

Kazimierz Fila  
dokumentalista dawnych Koszyc
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Rodzina Filów zamieszkała więc w domu u zbie-
gu ulic 3 Maja i obecnej ul. Elżbiety Łokietkówny 
i mieszkała tam jeszcze w latach siedemdziesiątych.

Zdjęcie, zrobione w 1965 roku, przedstawia pana 
Władysława Suwałę z Sokołowic opartego o zaprzę-
żoną furmankę, którą woził na sprzedaż owoce. Za 
furmanką stoi Kazimierz Fila, w  oknie żona Fili, 
a dwie małe dziewczynki to zapewne córeczki: star-
sza Krystyna, młodsza Jadwiga. Filowie mieli jeszcze 
syna (pierworodnego) Tadeusza.

Aby dowiedzieć się więcej o bohaterze naszego ar-
tykułu, rozmawiałam z mieszkańcami Koszyc.

Z Danutą i Tadeuszem Kielianami, Ryszardem Stoj-
kiem, Krystyną i Stanisławem Wasilewskimi z Wito-
wa, Czesławą Obuchowicz, Martą Pokigo i Anną Ku-
czyńską z Krakowa (wnuczką Ireny Czajkowej).

Ze wspomnień wyłania się postać Kazimierza Fili 
jako osoby bardzo znanej i  popularnej. Niewysoki, 
w okularach, z nieodłącznym aparatem fotograficz-
nym zawieszonym na szyi był wszędzie tam, gdzie 
coś się działo. Fotografował nie tylko wydarzenia ofi-
cjalne, lecz także powodzie, pożar stodoły, wypadek 
uliczny, asfaltowanie szosy na Kraków, prace w polu, 
jarmarki, pogrzeby a nawet małe scenki rodzajowe.

Dom przy ulicy 3 Maja numer 11

Powódź w 1971 roku
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Zdjęcie powodzi w 1971 roku ujawnia reporter-
ski talent pana Fili. Jakiś człowiek ewakuuje się po 
prowizorycznej kładce z zalewanego wodą baraku. 
W  baraku tym, stojącym na łące koło Targowicy 
mieszkał kowal i  była kuźnia. To był moment. Za 
chwilę mężczyzna zeskoczy na suchą ziemię, ale Fila 
zdążył ten moment uwiecznić.

Kazimierz Fila sprowadził się do Koszyc jeszcze 
przed wybuchem wojny, prawdopodobnie namówio-
ny do tego przez doktora Jana Bolta. Współpracował 
z nim w gabinecie lekarskim. Pan Tadeusz Kielian 
wspomina, jak w czasie wojny ojciec przyprowadził 
go do Bolta, aby ten usunął mu ząb mądrości. Dok-
tor rwał ząb bez znieczulenia, a Fila przytrzymywał 
delikwenta za głowę.

Po wojnie Fila samodzielnie prowadził praktykę 
stomatologiczną w domu przy ulicy 3 Maja, o czym 
świadczy tabliczka widoczna na kolejnym zdjęciu. 
Wielu leczyło się u niego.

Pani Ania Kuczyńska pokazała mi stary album 
rodzinny. W  nim wiele zdjęć autorstwa pana Fili. 
Jest prawie pewne, że piękne zdjęcie pani Czajkowej 
z dziećmi na ulicy Krótkiej, któremu poświęciłam 
artykuł pt. „Pani Irena” („G.K.” nr 1, marzec 2012) 
jest również zrobione przez Filę.

Pani Czajkowa była bardzo zaprzyjaźniona z ro-
dziną Filów. Utrzymywali stosunki towarzyskie nie 
tylko w Koszycach, lecz także po przeprowadzce Fi-
lów na Śląsk, gdzie ich odwiedzała.

Pan Fila uwielbiał spacery po Koszycach. Space-
rom tym towarzyszyły rozmowy ze znajomymi, gdyż 
Fila był gawędziarzem i nie przepuścił żadnej okazji 
do pogadania.

Z tego powodu bywał niekiedy ofiarą niewybred-
nych żartów lokalnych wyrostków, którzy nazywali 
go „gadatliwą papugą”. Myślę, że zacytowanie tego 
określenia nikogo nie urazi. Świadczy raczej o po-
pularności osoby pana Fili.

Były dwa miejsca w Koszycach często przez pana 
Filę fotografowane. To Rynek oraz ulica, przy której 
mieszkał. Na Rynku odbywały się przecież najważ-
niejsze dla miasta wydarzenia – wtorkowe jarmarki 
(piękne zdjęcie jarmarku z lat 50-tych, opublikowa-
ne w Wydaniu Specjalnym „Gazety Koszyckiej” nr 3 
maj 2014), uroczystości pierwszomajowe, wizyta bi-
skupa, przemarsz konduktu pogrzebowego itp.

Drugie miejsce to ulica, przy której mieszkała 
rodzina Filów, obecnie ulica Elżbiety Łokietków-
ny. Kiedyś była to tzw. „Ślepa Ulica”, w większości 
zabudowana stodołami. Jej przedłużenie wiodło 
do przejazdu na pola przez szeroki aż na dwie fur-

Dom Fili u zbiegu ulic 3 Maja i Elżbiety Łokietkówny

Rodzina Filów na spacerze, rok 1943

Zgromadzenie na Rynku, data nieznana
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manki mostek nad Goczałką. W zimie ulica „śle-
pa” była ulubionym miejscem do saneczkowania ze 
względu na pochyły zjazd do drogi na Włostowice 
(także takie zdjęcie zamieszczone jest w Wydaniu 
Specjalnym „G.K.”).

Inne ujęcie przedstawia dom pp. Słabych. Od-
daje ono sielski wprost charakter póżniejszej ulicy 
Nowej; parterowy, obielony, zadbany domek, przed 
nim zaprzężona bryczka, obok drzewa i stodoła.

Często fotografowany był także narożnik ulic No-
wej i 3 Maja, gdyż tu mieszkał Fila.

Kiedyś na skrzyżowaniu ulic Nowej i 3 Maja zda-
rzył się wypadek. Traktor uderzył w ciężarówkę, ta 
zaś w dom. Fila zrobił kilka zdjęć tego wypadku. 
Wybrałam zdjęcie najlepsze technicznie. Nie wi-
dzimy na nim żadnych służb, czyli milicji, straży 
czy karetki pogotowia. Miejsce wypadku w ogóle 
nie jest zagrodzone. Po prostu gromadził się tłum 
dorosłych i dzieci (!); ni to gapiów, ni to ratowni-
ków. Takie były czasy.

Po wojnie „Ulica Ślepa” zmieniła nazwę na ul. Ka-
prala Mieczysława Miski, pierwszego komendanta 
milicji po wojnie w Koszycach, który zginął na sku-
tek porachunków z AK.

Później przyjęła nazwę ulicy Nowej. Zniknęły 
stodoły, na ogół już nieużywane. Przyszło n o w e , 
czyli budynki przychodni lekarskiej, apteki, banku, 
gminy i  domu towarowego. Na koniec, a  było to 
w roku 2009, nazwę ulicy w niezwykle uroczystej 
oprawie w czasie Dni Koszyc przemianowano na 
ulicę regentki Elżbiety Łokietkówny. Ulica nadal 
się zmienia, pięknieje i jest – obok Rynku – drugim 
centrum Koszyc.

Gdy już tyle mówimy o przemianach, spójrzmy 
na zdjęcie przedstawiające bronowanie pola.

Konie prowadzi pan Mrożek, który najmował się do 
prac rolnych; tutaj na polu Drabika. Obecnie (otwar-
cie nastąpiło 10 października 2013 roku) w tym miej-
scu mieści się piękny ogród Centrum Sportu i Rekre-

acji. Różnica pomiędzy tym co było, 
a tym, co jest – szokująca.

Na koniec o innej pasji pana Kazi-
mierza Fili – majsterkowaniu. Można 
powiedzieć więcej – miał on wprost 
techniczny talent. Gdy w Koszycach 
po wojnie długo jeszcze nie było prą-
du, a po domach nadal kopciły naf-
towe lampy, u  Filów działała jakaś 
niewielka, być może domowym spo-
sobem wykonana prądnica zasilająca 
kilka żarówek i radio.

Fila świadczył również usługi ze-
garmistrzowskie, a nawet naprawiał 
radia. Z tymi umiejętnościami byłby 
i dzisiaj w Koszycach potrzebny.

Dom państwa Słabych na ulicy Nowej

Wypadek uliczny w Koszycach

Bronowanie pola na granicy Koszyc i Włostowic, 1970 rok



40 Nr 4 (65)GAZETA KOSZYCKA

Ze wspomnień Koszyczan wyłania się więc inte-
resująca postać człowieka pracowitego, serdecznego, 
inteligentnego i twórczego; o szerokich zaintereso-
waniach i  wielu umiejętnościach, a  nawet jakiejś 

świadomości historycznej, iż rzeczywistość trzeba 
utrwalać, bo szybko odchodzi w niepamięć.

Dla archiwum „Gazety Koszyckiej” jego zdjęcia to 
prawdziwe skarby.

Grażyna Iwanicka

Właśnie w  tym okresie rozpoczynają się szar-
lotkowe żniwa bo kiedy jak nie teraz rozpoczynają 
się zbiory jabłek. Jadące ze zbożem furki zawsze 
sprzyjały z  racji wysokości do sięgania po owo-
ce które rosną po drodze. W Witowie zachowało 
się jeszcze kilka gospodarstw gdzie rosną pyszne 

jabłka typu papierówka, antonówka, szara reneta, 
koksa albo inne nie produkowane na skalę prze-
mysłową odmiany. Wspominam o tych jabłkach bo 
to właściwy okres żeby przypomnieć o specjalno-
ści jaką robię od bardzo dawna. Przepis otrzyma-
łam od siostry męża wspaniałej gospodyni Krysi 
Cieciury. Szarlotka jest przygotowana na bardzo 
cienkim cieście kruchym, druga warstwa to krem 

waniliowy z gorącego budyniu do którego układa 
się połówki kwaskowych jabłek typu papierówka, 
antonówka czy szara reneta i przykrywa się znowu 
cieniutką warstwą kruchego ciasta. Jak zwykle dla 
podkreślenia efektu posypujemy na wierzchu cu-
krem pudrem z odrobiną wanilii. Takie ciasto jest 

nie tylko rewelacją dla podniebienia, ale również 
mogę uznać je za produkt regionalny Witowa koło 
Koszyc. Wszystkie ciasta z  jabłkami są dobre, ale 
ja zaryzykuję stwierdzenie, że Witowska szarlotka 
trochę nietypowa jest najwspanialsza i chyba wy-
maga opatentowania. Odmiany wczesnych jabłek 
są nietrwałe i szybko ulegają zepsuciu dlatego też 
moja mama zawsze po przyniesieniu ich do domu 
szybko obierała wkładała do garnka i prażyła żeby 
nie traciły koloru i były złote. Następnym krokiem 
domowej przetwórni to ich dodatki i sposób prze-
chowania, czasem same kawałki prażonych jabłek 
wkłada się do słoików, a czasem z dodatkiem śli-
wek w zależności od fantazji gospodyni. Schowa-
ne w  szklanych słojach przetwory cieszą oko na 
półkach i brzuszek jak przyjdzie ochota na nowe 
ciasto, naleśniki albo po prostu zjeść pyszny deser 
jabłkowy – życzę smacznego.

Ewa Pańpuch

Szarlotkowe żniwa
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Cisi bohaterowie  
dziedzictwa kultury polskiej

Dzieje kultury polskiej są bogate a zarazem dra-
matyczne, jak bogata i dramatyczna jest nasza histo-
ria. Wśród wojen i zawieruch oprócz życia ludzkie-
go zagrożona była substancja kulturowa. Niszczały 
zamki, pałace i kościoły, palono i rozgrabiano dzieła 
sztuki i rzemiosła. A tożsamość narodu to także jego 
kultura; coś, co oprócz innych elementów skupia 
i spaja społeczeństwo.

Wyobraźmy sobie, jak szaro wyglądałyby na-
sze miasta, miasteczka i wsie, gdyby nie wyrastała 
z nich smukła kościelna wieża. Jak nijakie byłyby 
te siedliska bez urokliwych rynków. Nie wystarczy 
bowiem wybudować osiedle; trzeba dać mu duszę, 
a to trwa wiele lat.

Gdyby nie troska państwa, kościoła i prywatnych 
inwestorów, a na koniec praca wielu konserwatorów, 
tak właśnie by się stało.

Początki idei ochrony zabytków sięgają starożyt-
ności. Już wtedy chroniono obiekty sakralne i cenne 
przedmioty gromadzone w świątynnych skarbcach. 
Podobnie było w Średniowieczu. Dopiero w Rene-
sansie rozpoczęto ochronę zabytków w  znaczeniu 
współczesnym. Ale pierwszym państwowym aktem 
było utworzenie w czasie Wielkiej Rewolucji Fran-
cuskiej (koniec XVIII wieku) Komisji Zabytków.

Początkowo metody konserwacji czy odnowy za-
bytków dalekie były od zasad obowiązujących obec-
nie. Były to raczej przemalowania, zakrywanie tego, 
co zniszczone. Na porządku dziennym było zama-
lowywanie drewnianych a nawet kamiennych części 
wystroju kościołów, przemalowywanie i poprawia-
nie obrazów, tynkowanie ścian pokrytych freskami 
lub murów z gotyckiej cegły.

To uległo zmianie w  wieku XIX. Romantyzm 
przyniósł wielki kult przeszłości. Najważniejszy stał 
się o r y g i n a ł . Zamiast go zasłaniać, zaczęto re-
staurować. Było to o wiele trudniejsze, wymagało fa-
chowców, którzy łączyliby znajomość historii sztuki 
i stylów ze znajomością starych technik i wysokiej 
klasy rzemiosłem.

I  może dlatego, że Polska utraciła tak wiele za-
bytków, wychowaliśmy armię znakomicie przygo-
towanych konserwatorów. Istnieje nawet określenie 
„polska szkoła konserwatorska”, wysoko ceniona 
także poza granicami kraju. Konserwator to połą-

czenie naukowca (trzeba ukończyć wyższe studia), 
rzemieślnika i artysty.

Ich praca jest trudna i  bardzo żmudna, a  także 
niezdrowa, gdyż mają do czynienia z chemikaliami. 
Oraz – trzeba się jej poświęcić.

W swoich wędrówkach po Polsce często spotyka-
łam grupy konserwatorów a także oglądałam olśnie-
wające wyniki ich pracy.

Spektakularnym przykładem takich działań jest 
kościół w niedalekim od Koszyc Żębocinie. To pa-
rafia prastara, z XI wieku; pierwsze (w latach 1054–
1061) probostwo późniejszego biskupa krakow-
skiego św. Stanisława Szczepanowskiego. Obecny 
kościół pochodzi z XIII wieku. Gdy po raz pierw-
szy odwiedziłam Żębocin, proboszczem był ksiądz 
Andrzej Gliński – Boksiński. Doktor historii sztuki, 
z ramienia kurii kieleckiej opiekował się zabytkami 
sakralnymi na Kielecczyźnie. Był wtedy młodym 
jeszcze człowiekiem. Posłany na inspekcję do Żębo-
cina z zaleceniem rozbiórki kościoła zachwycił się 
nim i postanowił uratować.

Początkowo mógł tylko odwlekać decyzję o roz-
biórce, lecz (jak sam mówił) prosił Boga, aby kiedyś 
dostał to probostwo i mógł przeprowadzić restaura-
cję zabytku. Nie tak szybko je dostał, przez wiele lat 
spełniał inne funkcje, ale osiągnął cel.

Gdy obejmował probostwo w Żębocinie, kościół 
był w fatalnym stanie. Ściany boczne odchodziły od 
pionu o kilkadziesiąt centymetrów. Ołtarze, ambona 
i organy pokryte były łuszczącą się brązową farbą. 
Wszystko było do odnowienia.

Ja oglądałam kościół po „kuracji”. Był olśniewa-
jący. Zwłaszcza ołtarze i  ambona, kiedy odzyskały 
kolory i złocenia.

Po zakończeniu renowacji ksiądz Gliński umieścił 
na stropie prezbiterium swój herb i stosowny napis.

Wiedziałam co nieco o Żębocinie, więc spytałam 
księdza Glińskiego o tzw. z a p l e c e k , czyli tkaninę 
zawieszaną za fotelem celebransa. Kiedyś wykonany 
dla Katedry Wawelskiej, z  czasem trafił do kościo-
ła w Hebdowie. Po kasacji klasztoru hebdowskiego 
w 1819 roku, ostatni opat odszedł na probostwo w Żę-
bocinie właśnie, zabierając kilka cennych przedmio-
tów, w tym zaplecek. Zapytany o tę tkaninę, ksiądz za-
prowadził mnie na plebanię, gdzie wisiała na ścianie.
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Otóż zaplecek znaleziono na strychu kościoła. 
Był to wtedy kłąb postrzępionej, brudnej materii. 
Oddany przez księdza Boksińskiego do Pracowni 
Konserwacji Zabytków w  Krakowie, powrócił po 
roku w doskonałym stanie, ale wymagało to rocz-
nej pracy konserwatorki, która przecerowała nową 
nicią całą powierzchnię zaplecka. Taka jest praca 
konserwatora. A było warto. Tłem zaplecka są bo-
gate hafty roślinne wykonane w  warsztatach pol-
skich, zaś pośrodku naszyty został modlitewnik 
turecki z XVII wieku; być może zdobyty pod Wied-
niem. Całość zdobią insygnia opata norbertańskie-
go (klasztor w Hebdowie należał do Norbertanów), 
czyli pastorał, krzyż patriarchalny i infuła.

Drugi przykład to kościół w Bodzentynie w Gó-
rach Świętokrzyskich. Pojechaliśmy tam wiedząc, 
że w kościele tym znajduje się najpiękniejszy w Pol-
sce ołtarz renesansowy, dopiero co (w latach 1998–
1999) odnowiony przez zespół profesorów Mariana 
Paciorka i Ireneusza Płuski.

Ołtarz jest wspaniały. To dar królowej Bony dla 
Katedry Wawelskiej. Część drewniana ołtarza tak 
bogata, że można było tylko powiedzieć: – Widać 
od razu, że to dar królewski.

Herb Glińskich i stosowna informacja na stropie kościoła w Żębocinie

Zaplecek po renowacji Ołtarz główny w Bodzentynie
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W  centrum ołtarza znajduje się wielki obraz 
przedstawiający Golgotę, czyli Chrystusa na krzy-
żu otoczonego grupą ludzi, w tym dwóch żołnierzy 
rzymskich na koniach; jednego za krzyżem, drugie-
go przed, a przez to zwróconego tyłem do księdza 
i wiernych.

Jak trafił tutaj tak wspaniały ołtarz?
Anegdota opowiedziana nam przez obecnych 

w kościele konserwatorów brzmi trochę zabawnie.
Gdy biskup krakowski odprawiał przed tym ołta-

rzem mszę, miał powiedzieć: – Nie będę się modlić 
do końskiego zadu.

Rzeczywiście, zad siwego konia ustawiony jest na 
wprost oczu celebransa!

Wobec tego ołtarz rozebrano i  trafił do Kielc 
(może do katedry?). Tam również długo nie zabawił 
i na koniec trafił do małego Bodzentyna.

W czasie naszej bytności w kościele bodzentyń-
skim pracowała ekipa konserwatorów. Zdejmowali 
z ambony ciemną farbę, zaczynały już błyszczeć ko-
lory i złocenia. Czekało ich jeszcze wiele pracy. To 
benedyktyńskie zajęcie, często na wysokich ruszto-
waniach i w niewygodnej pozycji.

Niektórzy z czytelników bywali zapewne w Heb-
dowie i  widzieli jego stopniową renowację. Efekt 
tych prac, powolnych ale stałych jest niewiarygod-
nie piękny.

Często trudno jest podjąć decyzję, jak ma renowa-
cja przebiegać. Tak było w kościele w Bierzgłowie k. 
Torunia. Odnawiano r e t a b u l u m  (czyli nastawę 
ołtarza) z 1685 roku. Prace konserwatorskie wyka-
zały, że ołtarz przeszedł już 4 konserwacje. Obo-
wiązuje zasada, iż przywracany jest stan pierwotny. 
Ale w tym konkretnym przypadku, ze względu na 
różne przeróbki nie było to możliwe. Wobec tego 
zdecydowano się na przywrócenie stanu z pierw-
szej konserwacji, w kolorze zielonym. Wiele części 
drewna należało uzupełnić, przywrócić złocenia, 
poprawić kolor, ale największa niespodzianka cze-
kała pod dwoma obrazami ołtarzowymi przedsta-
wiającymi św. Barbarę i chrzest Chrystusa w Jorda-
nie, pod którymi odkryto obrazy starsze, a na nich 
wizerunek św. Kazimierza i to samo wydarzenie bi-
blijne (tzn. chrzest Chrystusa), ale w innym ujęciu. 
Zdecydowano zdjąć obrazy późniejsze a wyekspo-
nować starsze.

Podobna niespodzianka spotkała ostatnio kon-
serwatorów kościoła książnickiego. Otóż w lewym 
ołtarzu, na ogół zakrytym obrazem św. Mikołaja, 
znajduje się stara figura tegoż świętego. Rzeźba ta 
stoi we wnęce bogato zdobionego retabulum. Są to 
bukiety kwiatów w  wazonach. Po prześwietleniu 
promieniami ultrafioletowymi okazało się, że pod 
bukietami są postaci dwóch polskich świętych – św. 
Wojciecha i św. Stanisława. Obecnie retabulum jest 
poddane konserwacji, która wyjaśni tę tajemnicę.

Wiele osób pamięta zapewne renowację kościo-
ła na Witowie. Wszystkie ołtarze, a być może także 
ambona i chór, były zaatakowane przez korniki, któ-
re trzeba było chemicznie wytruć. Dopiero potem 
naprawiano ubytki, malowano, złocono. Portal do 
zakrystii i przedsionka, chrzcielnicę z herbem To-
pór i inne kamienne detale pokrywała brązowa far-
ba. Dopiero po renowacji wyszło na jaw ich piękno. 
Osobna sprawa, to badania pod tynkiem. W  tym 
celu wykonuje się niewielkie sondażowe odkrywki 
w poszukiwaniu fresków. I taki, bardzo cenny fresk 
z XVI wieku w prezbiterium został odnaleziony.

Taka chwila, gdy konserwator odsłoni tajemnicę 
zabytku, jest dla niego nagrodą za wszystkie trudy. 
Niespodzianki spotykają konserwatorów na każdym 
kroku. Ciężko pracując jak rzemieślnicy, jednocze-
śnie muszą oceniać swoją pracę z naukowego punk-
tu widzenia, z zachowaniem wszelkiej ostrożności.

Odwiedziłam kiedyś klasztor żeński norbertanek 
w  Imbramowicach. Ponieważ to ścisła klauzura, 
klucz podała mi na obrotowym walcu niewidzialna 

Detal ołtarza głównego w Hebdowie po renowacji



44 Nr 4 (65)GAZETA KOSZYCKA

GAZETA KOSZYCKA – członek Polskiego Stowarzyszenia Prasy Lokalnej.
Redaguje Ryszard Stojek.
Współpracują: Grażyna Sendal-Iwanicka, Stanisława Staszkiewicz, Michał Molicki.

Materiały i korespondencje prosimy przekazywać do Urzędu Gminy w Koszycach,
ul. Elżbiety Łokietkówny 14, tel. (41) 3514048 w. 26, e-mail: promocja@koszyce.gmina.pl
Gazeta Koszycka dostępna jest także na stronie: www.koszyce.gmina.pl 
Autorom honorariów nie płacimy. Sygn. akt: INs-Rej-Pr 7/95 Sąd Wojewódzki w Kielcach.
Egzemplarz bezpłatny.

Skład: Jacek Stojek. Druk: Brzeska Oficyna Wydawnicza, Brzesko dla MN Design Michał 
Nieć, ul. Szewska 1, 28-520 Opatowiec, tel. 791 710 030, e-mail: biuro@designmn.pl

ręka, a głos zza ściany zezwolił na samodzielne zwie-
dzanie kościoła bez prawa robienia fotografii. Dla-
tego zrobiłam tylko jedno zdjęcie w korytarzu przy 
kościele. Natknęłam się tam na mężczyznę, który 
bez zabezpieczenia w  postaci maseczki na twarzy, 
rękawiczek czy fartucha ochronnego czyścił jakimiś 
chemikaliami zabytkowy mebel. Na moje słowa: – 
Chyba to niezdrowe zajęcie. Mizernie pan wygląda 
– odpowiedział z prostotą: – To mój zawód.

Obecnie żadne prace w obiektach zabytkowych nie 
mogą się odbywać bez konserwatorskiego nadzoru. 
Jest to z pewnością uciążliwe dla inwestorów, ale bio-
rąc pod uwagę efekt końcowy, na pewno warto.

Konserwatorzy oprócz prac ściśle renowacyjnych, 
zwracają też uwagę na przedmioty drobniejsze, po-
chowane po strychach bądź nadal używane, lecz bez 
świadomości użytkownika, jaka jest ich wartość. 
Mogą to być stare klucze, zamki, kłódki, tace, orna-
ty itp. Będąc w kościele w Gorzkowie zauważyłam 
kłódkę niezwykłej konstrukcji, nadal używaną. Od 
ilu już lat – nikt nie wiedział.

Modląc się w pięknie odnowionym wnętrzu ko-
ścioła, podziwiając zamki, pałace, dwory, stare spi-
chrze i tym podobne pomyślmy, komu zawdzięcza-
my to wszystko. To konserwatorzy, jak napisałam 
w tytule – „cisi bohaterowie” – dali nam tę możli-
wość ucząc przy tym historii i szacunku do niej.

Grażyna Iwanicka

XVI-wieczny fresk w kościele witowskim

Konserwator w Imbramowicach przy pracy

Zabytkowa kłódka w kościele w Gorzkowie


